Laminaty

Problem podstawowy to ustawienie na płytce pozytywu w prawidłowy sposób, na durzych płytkach prawie awykonalne.

Zwłaszcza na długich.

Malowanie lakierem płytki trzeba powtarzać przynajmniej 2 krotnie, jedna warstwa nie wystarcza.

Przygotowanie laminatu.

Laminat należy dokładnie odtłuścić, najlepiej mydłem w ciepłej wodzie dokładnie umyć, potem przetrzeć spirytusem.

Jednak to nie wystarcza, należy jeszcze przetrzeć cały laminat równomiernie papierem ściernym o gradacji przynajmniej 250. Dopiero, można spryskać całość lakierem Positive, trzymając płytkę w pionie, tak, aby nadmiar lakieru natychmiast spłyną. Po około godzinie, gdy lakier stężeje, należy płytkę wyprażyć w temperaturze około 70 do 100 st. C przez około 20 minut.

Podczas tego procesu, płytka musi być cały czas w Ciemni lub przynajmniej półmroku.

Nakładanie rysunku.

Rysunek na papierze, to nie za dobry pomysł, niestety, cienkie ścieżki wychodzą beznadziejnie.

Wydruk, najlepiej wykonać na folii drukarką laserową. Tak wykonany pozytyw umieścić w oparach rozpuszczalnika na kilka minut, i pozostawić do obezchnięcia, daje to idealnie wręcz czarną warstwę druku, która nie przewodzi UV.

Jeśli jest to płytka 2 stronna, należy jeszcze przed jej malowaniem, obciąć dokładnie pod wymiar końcowego produktu, dlaczego ? Ponieważ im mniejsza płytka, tym łatwiej ustawić obie strony.

Obie folie z rysunkiem ścieżek, umieszczamy razem na sobie, drukiem do wewnątrz i ustawiamy dokładnie względem siebie, NIE obcinamy, jak największy a w każdym razie tak, by się do środka z przhynajmniej 1 cm luzem zmieścił laminat.

Po dokładnym ustawiniu względem siebie obu rysunków, należy folie skleić ze sobą, by się nie mogły przesunąć. Dobrze jest też, nawiercić w 1 miejscu płytkę by widzieć jakiś charakterystyczny punkt istniejący na obu płytkach.

Nawiercenie należy zrobić tuż przed naświetleniem gdy lakier jest już wyschnięty, najlepiej zrobić to cienkim wiertłem, w rękach, nie zaś maszynowo by nie zarysować lakieru.

Wsuwamy laminat między folie i ustawiamy dokładnie uważająć by się nie porysował druk na foliach, oraz by nie puściły połączenia, można je wykonać taśmą 2 stronną.

Naświetlanie.

Mżna naświetlać na wiele sposobów:


Halogen, nie polecam.


Słońce, w słoneczny dzień, też ryzykowne ze względu na durzą temperature, zresztą tak jak i halogen.


Najleprza jest naświetlarka, nie są takie drogie.

A jeśli już ktoś chce zaoszczędzić to należy zrobić tak.

Kupić na aukcji lub na rynku solarke do twarzy około 30zł. Oraz jakiś stary skanner, może być zepsuty.

Przełorzyć z solarki lampy i układ zapłonowy do obudowy po skanerze wraz z lustrem pod lampami, by świeciły w jednym kierunku. I już mamy naświetlarkę.

Lepiej jest jeszcze zamiast lamp solarnych, zastosować lampy akwariowe, np. Philips 6W kosztuje 30zł. za szt. Plus układ zapłonowy dla 4 świetlówek, bo tyle należy ich upchać w obudowe po ww skanerze.

Tak wykonana naświetlarka naświetla około 1 minuty, należy to jeszcze sprawdzić na jakimś testwym kawałku laminatu.

Przykrycie skanera, jeśli nie jest czarne, należy je przykryć czymś co jest czarne, to bardzo ważne, inaczej prześwietli nam się druga strona.

Wywoływanie.

Wywołuje się w 7 procentowym roztworze Sody Kaustycznej, bądź w Krecie ale tu UWAGA!!! Kret, podczas rozrabiania wytwarza bardzo wysoką temperaturę !!! Rostwór kreta, nie może być większy jak 5 procent, i należy poczekać aż wystygnie to temperatury pokojowej. Uwaga, to bardzo silnie zrącza substancja, a podczas reakcji z wodą, wytwarza się WODÓR który jest gazem silnie wybuchowym w mieszaninie z tlenem, radzę więc robić to w orwartym pomieszczeniu, lub na dworze najlepiej, ewentualnie przy jak najleprzej wentylacji.

Podczas wywoływania, należy poruszać płytką, by wywoływacz ją lekko opływał, jeśli to płytka dwóstronna należy ją obracać by kontrolować proces z obu stron, nie radzę urzywać pędzli, na pewno zarysują lakier.

Po zakończeniu wywoływania płytkę wypłukać w zimnej wodzie i wysuszyć. 

NIE WYCIERAĆ – NIE WYRZYMAĆ !!!

POCZEKAĆ AŻ WYSCHNIE.

Tak przygotowaną płytkę umieścić w roztworze chlorku, przygotowanym wg. Opisu na opakowaniu chlorku i wg. Tegorz opisu wytrawić.

Finał.

Umyć, rozpuszczalnikiem uniwersalnym by zeszła warstwa lakieru, całość umyć w wodzie z mydłem, i dokładnie wypłukać.

By miedź nie śniedziała, można pokryć cały laminat roztworem kalafonii w spirytusie/denaturacie, pozostawić do wyschnięcia.

KONIEC.

